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Anflla żada federacyl Litwy z Polska.
Uznanie samodzielności UKrainy .—Rumunia mobilizuje się.
Zwycięstwo optymizmu 

w  parlamencie francusKm.
M<rwa mhrisłra wojny. — Prawdziwe argumenty 

fantastyczne dowody. — Pozorna sprzeczność 
<v zachowaniu się Izby. —  Op nia prasy niemiec- 
kfcj. —  Rozwaga prasy francuskiej. —  Różnica 
ntedzy roki em 1914 , 1920. — Pewność a hypote- 

za. —  Rada zaniechania dążeń odwetowych.

Lwów, 5. stycznia.
C zy Niemcy (przygotowują rewanż? C zy  Ro- 

sya sowiecka myśli <> agresywnem wystąpieniu? 
Czy te dwie ma.y złączone wspólnym. aeziroL 
wiek przemljającym interesem zaleją Zachód i 
atrtiażidzą go ogromem swych milionowych 
woisk?

Pytania te, których rozstrzygnięcie spoczywa 
jeszcze w  porrrrooe dalelcej przyszłości stanowiły 
temat burzliwych' obrad francuskiego pa-rlam/entu, 
podzieliły polityków fraticuskch na dwa obozy, 
pesymistów i optymistów, spowodowały niemal 
przesileń’e gabinetowe i doprowadziły ostatecz*- 
nie d-j dymlsyi m ii.j rą wojny.

Pesymiści, krtorydh taajskrajn: ejszym reprezen­
tantem jest b. m incr?r wojn> Leievre, wierzą w 
l&zikość niebezpieczeństwa i pragnęliby nałożyć 
na kraj wszystkie ciężary bezustannego zbrojne­
go pogotowia; optymiści do których należą ge­
nerał će Castekiau wyższa rade wolen ia i rada 
ministrów me wykluczając możliwości 7i,ebezp'e» 
czeństwa, lecz uważają je za proWematyczne i 
dalekie, a utwierdza je w  tero mniemaniu csńma 
autorytetów tochn cznych.

Minister wojny podał na poparcie swej ttezy 
argumenty istotne, wykazujące, że Niemcy od .- 
fają się z wykonaniem traktatu wersalskiego, że 
postuigirją się wymówkami wykrętnem i kłamłl- 
wentr, że pod pozorami niewinnych onzanizacyl 
Ha utrzymania porządku wewnętrznego ukrywa- 
ą wielkie s!ły  bojowo, usuwając je od demobili- 
jacyt —  jednem słowem, wykrywał „camouflagc" 
Ba całej linii! Lecz były nrnfcter przytoczył po- 
nadto cały szereg soi-diisant ^dowodów", które 
ttimo iż operował cyframi, nadającetmi im (pozory 
łcisłości, czyniły wrażenie wybutUłyćh wytworów 
tódnieconej plena w :Ścią i namiętnością wyobra- 
łnj. Opowiadał więc, że N emcy w  czasie od 1 
*0 15 łpca 1920 wywierali do Rosyi 230 ■wagonów 
węgła i że liczba ta w s!crpn u — tj. w  czas;e gdy i 
ttóa czerwona zbliżała sń.ę dio Warszawy, pod­

c ią g  dalszy na str. 2 -giei)

A n g lia  żąda federacyi Litwy z PolsKą.
Warszawa, 5. stycznia.

(Telef.) (m) Z Paryża nadeszły tu następują­
ce depesze: Ze źródła najzupełniej wiarygodnego 
donoszą 0 treści rozmowy, która odbyła się w  
Londynie pomiędzy ministrem Curzonem a przed­
stawicielem L i‘w y  kowieńskiej hr. Alfredem Ty­
szkiewiczem, Minister Curzon miał oświadczyć, że 
leżałoby w  interesie Anglii zarówno jak i, Litwy, 
aby ta ostatnia zawarła z Polską unię dualistycz­

ną, z tem by obydwa sfederowane państwa zache 
wały zupełną samodzielność. W  przeciwnym bo­
wiem razie zdaniem Anglii, Litwa nieuchronnie 
znalazłaby się w  zupełnej zależności od Niemiec. 
Przedstaw. L itwy zakomunikował natychmiast 
do Kowfla treść oświadczeń rządu angielskiego, 
ale odpowiedź rządu kowieńskiego dotychczas nie 
jest jeszcze znana

Uznani® samodzielności Ukrainy w Rydze.
Warszawa, 5. stycznia. 

(Tełef.) (m ) Przedstawiciel sowieckiej Ukra­
iny w Rydze zażądał kategorycznie od delegacyi

trzech językach, ale j w  trzech eszemplarzach, 
aby rząd ukraiński był traktowany jako rząd sa­
modzielnego państwa. Delegacya polska przyjęła

rosyjskiej, aby traktat pokojowy oraz wszystkie j żądania Szumskiego przychylnie. Po długich tar- 
dodatkowe umowy były redagowane mietylko w  i gadh Joffe także się na nie zzodził.

Rumunia m obilizuje się.
Bukareszt, 5. stycznia.

(EE.) Dowództwo rumuńskie stwierdziło obe­
cność lużn, dyw izyi bdsezwiddch na terenie ru- 
nruńskiem. Zauważono liczną artyleryę , równo­
cześnie gen. Ourjewicza kawalerya skoncentrow.

się koło Mohiiowa. W  prerwtdywanku ważnych 
wydarzeń król podpisał dekret mobilizacyjny ro-* 
czoików 1914 r 1915. Take Jonescu został desy­
gnowany na naczelnika dyr. kolei' nsnmńSkśch.

REDUKCYA ARMII SOW.
HeLSngJors, 5. stycznia. 

(EE) Depesza iskrowa z Moskwy podaje urz. 
(komunikat o rednkcyi armii. Redukcyę ustalono na 
VIII zjeździe sowietów. Obejmuje rocznik; starsze 
od roku 1888, wydzielenie z armii czynnej star­

szych roczników 1885— 1888 projektowane w  naj­
bliższym czasie, z roczników tych stworzone bę­
dą specyałne oddziały ochotaicze. O demobUiza* 
cyi 1892 l 1893 może być morwa <łopier0  na włosnę 
przy pomyślnych warunkach politycznych.

160,000 funtów Sperlingów na walkę z tyfusem w Polsce*
Warszawa, 5. stycznia. 

(T e le l) (m) Belgijski prezydent min'str ów 
Carton de Viant zawiadomił prezydenta Ligi Na­
rodów, że rząd belgijski ofiarował kwotę 1-00.000

fuatów szteriinsgów na walkę % tyfusem w  Polsce 
jako Pierwszą ratę z  funduszu przeznaczonego o? 
ten ceŁ

W  STANIE ZDROW IA NACZELNIKA PAŃSTW A 
NIE ZASZŁY ŻADNE ZMIANY.

Warszawa, 5. stycznia. 
(Telef.) (im) W  -zdro.wiu Naczelnika Państwa

•nt;e zaszły żadne zmiany. Lok arze obstają przy
konieczności zachowania wszelkich ostrożności,

uńkama żytn iego  zmęczenia. Stan ten patrijwać 
może jeszcze czas pewien i wipływać mus, na 
przewlekanie ustalenia terminu marszruty podró­
ży Naczelni? Państwa do Paryża. Jeżeli popra­
wa zdrowia zrobi szyi/kie postępy, to wyjazd na, 
stąp; około 12 b. m.



UTr. f „GAZETA WIECZORNA^ rt». 5tJ*T

flfasfa się do 359; mówił o tem, że gdy pa&tfe ] giczna jej syCuacya na froncie Jest nieporównanie
„z Pofaków, Czechów i Rumunów sktedająca się korzystniejszą. W  r. 1914 -wszystkie Siły Frao- 
baryera", którg germaniom dzieli od Ibolszewizmu i cyi musiały się wytężyć dla odparcia grożącej 
oO miiipraów Niemców calączy się z  80 m bonami ( iowazyi —  wojna idŁa Framcyi ufała charakter 
Rosyan, iby oSbrzynrą powodzią zalać Wschód [ defeneywny. Dziś pierwszą tonteczsraścią! obro-
e& po faidye i Zachód aż po Ren. I wskazał datej 
minister Lefevre aa ta&ną, gorączkowo odbywa­
jącą silę mabćLzacyę w  Niemczech, na wystawie­
nie (przez urzędy demobhiz-acyme 1 rałtonów 
książecpiek wojskowych, na fabrykacye nowych 
dział i granatów, nowego typu karabinów -wyda­
jących 1500 -wystrzałów na mnutę i<dd. itld.

N e można (dziwić się, źe cala prasa nteiweo- 
ka podnosi głośny protest przeciw tym — wedle 
Mej izmpełnie z palca wyssanym, w  rzeczywisto­
ści mocno przesadnym insynuacyom. Nawet or­

ny narodowej jest ekonomiczne pcdaies enie się 
kraju. (Należy znaleźć wypadkową między groźbą 
niebezpieczeństwa a wielkością ryzyka, należy 
pamętać o  różnicy między pewnością z  r. 1914, 
a hypotezą cbw^i obccziej-.

Ażeby znikły nastroje chorobowej ni-eufnoóct, 
rozjątrizajscej wciąż na nowo stosunki franewsko- 
niemieckte, potrzeba, by po obu stronach Renu 
spokojne żyw ioły wzięły górę. Rrzyklaetiąć w :ęc 
tylko można te} części prasy niemieckiej!, która 
jak ,.Vorwżrts“  żąda by Niemcy okazały prze-

pan socyal styczny „YorwSrts", który w  inrtere- ciwnikom swym szczerą gotowość rozbrojenia,
sae rychłego pow w to nionmainyich, warunków 
Światowego pokoju 4 w  dobrze <zax>»urnfanym in­
teresie Niemiec zwalcza każ-de crÓźnieMe rozbro­
jenia' i żąda bezwtoczre&o poddania się na trak­
tach opartym żądaniom enttertty, określa morwę 
franousfcieer, nf-nisfcra wojny jako „w ykw it obłą­
kanego mózgu", j wadryga się na nryśf, źe czło­
wiek taki mógł <Ło niedawna zajmować tak odpo­
wiedzenie stanowisko w  rządzie francuskim.

Trzeba znać dtrwną dwoistość natury fran­
cuskiej, w  której impulsywność, ulegająca sugge- 
8ty' frazesu łączy się z  praktyczną roujwagąi, a- 
żobr zrociumieć pozorną sprzeczność, że w yw ody 
flfnistra wojny cala ncmal Izba przyjmowała 
burdiwemł owacyaimi. i na tej same!} sesy% ta sa- 
nta Izba równie entozyastyoznh oklaskiwała od­
powiedz premiera Leygues‘a, któremu ostatecznie 
oclrwaijla wtum ufności.

To samo rozważne usposobienie przebija się 
także w  prasie francuskiej. „Figaro" na podsta­
wie opinii rcrcczoznawców stw endza, źe pp od­
daniu 30.000 armat, 16,000 aeroplanów). 163.000 
karabinów maszynowych i 3 milionów gwerów 
atak niemi ecki na Francyę zaliczyć należy do 
mlnieprawdopodlohniejszych' w  świecie

by zaniechofy tajnych knowań i tajnych orjrmrizri- 
cyi:, które nigdy nie pozostają ta bierni, i objawiły 
uczciwe zrzeczenie s:e wszeflkich dążeń do przy­
gotowania> wośny odwetowej**.

O grze giełdowe] 
i jej wybujałościach.

Lw ów , 5. stycznia. 
Od dłuższego czasu daje się stwierdzić fakt 

zmniejszania się spekufrcyi waPutowe], a nat<> 
uiasb wzrost spekulacyi efektami, Nie stojąc na­
wet na st-aoofwiskiii purytańskiem, wedie którego 
spekidacya w  ogólności jest naganną i ze wszek 
kich względów zasługuje na zwalczania — gdyż 
bądź co bądź znajduje ona swe uzasadnienie w 
naszych stosunkach gosp darczych —  musi się 
stwierdzić, że jej wybujałości są zawsze niezdro­
we i dlatego zwalczanie ich bezwarunkowo konie­
czne. Oczywiście nie wolno zapomnieć, że ta epi­
demiczna namiętność gry, która ogarnęła szero- 
,kie koła naszego społeczeństwa, ma swój głębszy 

'rz.eczy powód w  opłakanych stosunkach walutowych i że
”TÓ T 5' l S S *  »sm*<hv<, tak
wp^sa r t ó i t t  w  w  ^  Ń f.m rv dlutto dzika spekulacja bodzie tylko jednej, z
i irancuskch dziś a w  r. 1914. Wówczas Niemcy , , , u.
W a r c ie  gromadziły swe siły, uchwalały ofbrzy-! z* wfsk- * * * * *
rate kredyty wojenne, święciły szumnie s t o lc e  “ eg0 ®o«podarczega N® tez
J-eny, napełniały świat cały odgłosem swyxh trab ^  spektdacyi akcyaim, jest chęć m ecz* . przed

nrt,< w ™ ™  rnWiMOA. « iv b v  n s ™ * ! zarządzenia nh podaftowemf i ukrycia bezplxz-wojennych. Dziś Niemcy pokonane, gdyby. nawet 
w  głębi duszy marzyły o rewanżu, muszą ukTy- 
wać swe żarn'ary, tajne zaś przygotowania nic 
mogą nabrać groźnego 'aainrsobu. Emtenta posiada 
środfc; potężne 1 niezawodne, które mają moc po-

ANTONI PROCHASKA.

tijejszego swych kapitałów
Czy przeto społeczeństwo może się tej orgtt 

przypatrywać bezcz^mnie? Mówię o społeczeń­
stwie, a nie o państwie, oontewal to ostatnie rnur 

^ tn rym a n ia " i' sparaliżowania 'w-szeikścii wysił-jsi w  pierwszym rzędzie ^ torew yw ać całą swd 
ków odwetowych. energię na utrzymywan e chorego organizmu przy

Z. drugiej zaś strony Francya również znaf-j życiu. Ale od społeczeństw^, które tyle ofiar krwi 
drtfe s-ą w Innem ipołożenin, n!Ż w  r. 1914: stratę-

win naści byl Ożga posłem na sejmach, począwszy 
od roku 1626, gdy na sejmiku Wiszeńskim po rcz 
pierwszy ziemfiainf.e obrali go posłem na Sejm 
warszawski. Jajko nifi sprzyjający mieszczanom, 
powiózł on na Sejm r aocekt skreślenia statutu to­
ruńskiego, przy pomocy k órego miasta „siła rie- 
wirmych ludzi krzj-wdzą, pociągając -przed swe fo­
rum szlachtę". Gdyby statutu me Skreślono, mia­
no postarać się o ścisłe określcrfe w jakich wy- 
padflrach nsuŁeżafc podugać szlachtę tym statutern. 
Źe jako g o r fV y  poseł miał licznych przeciwni­
ków, łatwo się domyśleć chodażbyśmy nie mieli 
dowodów. Przytoczyć Jednak należ; do­
wód na tem miejsciu, celem poznania przez jaką 
to szfoofę żyda przechodzi} kresowi działacze 
i Jakie pmzeciwności zwalczać nros efi w  życiu pu- 
bl W k m  -znnSm nie staii się tafelimi. Jakimi ich 
kresowi gierrv'0i f e  miieć chcief.

Pod koniec 1623 r. w‘ gmidiriru odbywał się sej 
nłlk "wtiszeńskf. Szlachta, jadąca na sejmik prze2 
Lwów, wstępowała do gościnnego starosty Sta­
nisława Bonifacego Mniszka. Zaprosił on pomię­
dzy innymi na wieczoru t ucztę niejakiego Kiliana 
Swierskiego i Jana W y iżgę , Stefana Świdnickie­
go, Stenisława Zaleskiego i innych. Pomiędzy 
zaproszonymi byl i pisarz ziemski Piotr Olga', 
'który przebrawszy miary upił się węgrzynem, co 
też na zewnątrz objawił w  sposób aż nadto rażą­
cy. Sąsiedzi jego zwrócili się z przymówkam) do 
piianega (Riennrszy był W ydźga, który zaczął: 

.szpetna to rzecz panie pisarzu, żes mf szaty, szar- 
jfę od szabli i buty me w o mi tem spiugawił a nas

p i o t r  O ź g a , p o d ls e m o r z y  lw o w sk i-

(Ciąg dalszy).

Jako wojskowy, rotmistra Tdróiewskl, śo:̂  
pi zestrzegnfecy ustaw i porządku, zachowuje je 
l w życau i w orzęidOwartiu. Toż gdy pewien ku- 
plęc zagraniczny, protegowany przez m eszczan 
hvowskich w  roku 1627 przemycił cła należne 
żarnikowi, Ożga, który (podówczas urzędował w 
W®żic, wysłał sług ywosch celem posficrołn^nia 
auclfwhistwa obelgo kupca. Mieszczanie prze* 
wo/jnych sług zbrojnych wśród tumultu wssezęte- 
Zo poranili sługi zfenrstwa, a Ożga, źe <to by to 
w ezasńe leżenia afctów zai^nsfclch i obyw an ia  
się prarwt sądowych, zasx®wal mieszczan przed 

zść«nlslĄ iktóry ich Skażał na śnfamlią. Wyrdk 
mył TńepraWcłtowy; wydano go bowiem bez za­
chowania preesróów pestępowanba sądowego. 
M^aszczanfe wnieśK o kasacyą wyrcflcu d(o trybu- 
tsahi lubeMbeg®. Rzece sij oparta «  Sejm: tutaj 
atoli m-fełsrto przegrało, ffldiyż lubo sąd ziemiskj, ja­
ka wotaneya maWtoteiwa, zawyrośćcwal w  tej 
sprawie, m eszcz^nfe zas;«feeni z poiwiodiu zgwał­
cenia bezjp eczefetwa pnbitcznego musieli zapłacić 
grzywny sądów:.

fłjirsyim 1 śdsłyrp w  sprawowaniu swych po-

spodzlewać, iż nie Jest ono Jeszcze u schyłki 
swych sił moralnych i że w nłem wola ku saracyi
stosunków jest dość silną, by opanować ono Jto* 
gło gorączkę gry, która niem wstrząs®.

Są ludzie, na których sł wo giełda dziata po­
dobnie jak na byka czerwena chustka. Cl święci 
kroczą jak obcy przez pustynię naszego życia, go­
spodarczego. Nie wiedzą ona, jak ważne funkcje 
przypadają w  udziale giełdzie przy regulowaniu 
kredytu państwowego i przy <.eywianiu przenjyu 
siu i handlu. Dla nich jest giełda i gra giełdowa 
identyczną, a ciasne uliczki w  których ciemne 
masy wyf om-ją swe oszukańcze rzemiosło, ró­
wnoznaczne częstokroć z  pojęciem giełdy. Ale 
nie wiedzą, czy  też nie ohcą oni wiedzieć, że gieł­
da jest w rzeczywist ści rezerwoarem, d<> które­
go sipływa wolny kapitał, albo iak teraz, guy ma>* 
my tak mało kapitału, a tak wiele znaków pie­
niężnych, wolny pieniądz aby stamtąd mógł do­
trzeć do wszystkich arteryi organizmu gospodar- 

, czego, i ożywiać go w ten sposób oraz użyźniać. 
Wysoko pod względem gospodarczym stojących 
•krajów Zachodu nie można sobie wprost dziś w y­
obrazić bez ich organizacji giełdowej. .1 nam rów­
nież potrzeba giełd, gleld ■} zwartej organdzacyj, 
których pierwszem zadaniem byłoby oddać się w  
służbę państwa. Jeśli giełdy nasze tego dla odbu­
dowy państwa, tak ważnego zadania dotąd me 
spełniły, to nie po ich stenie leży wina. Nasza 
adiministracya skarbowa nie posługiwała się io- 
tąd tern narzędziem przy emisyi swych wewnętfZ 
uych poźycziek. Przemysł natomiast i handel zdo­
łały opanować giełdy i niejedno z dawnych a wię­
ksza część nowych przedsiębk Ts 'w  tych dziedżln 
zawdzięczają swe istnienie oraz rozwój tej okoli­
czności, iż pozyskiwały sobie potrzebne kapitały 
przy pomocy giełdy. Na tych nowych przedsię­
biorstwach najłatwiej stwierdzić można, jak wteL 
ką rolę odgrywa giełda w  ożywieniu gospoda* 
czego życia państwa Kto uznaje znaczenie tych 
fenfkcyi giełd ten z pewnością głęboko się zasta- 
lnowi zanim Je w  czambuł potępi, ale uznawszy 
i ich znaczenie nie zaaprobuje jeszcze tern san em 
Igry giełdowej, tej namiętności, której się oddają 
‘ w ‘ szczególności ludzie nie widzący na giełdzie rjf- 
cZ8g>o, prócz miejsca na k tó re j dojść można bea 
trudów a w  bardzo szybkiem czasie d^ w lelkiA  
oogactw, przyczem nie zdają oni: sobie sprawy a 
tego iak ciężarne w  następstwa i pełne niefoezp>> 
czeństw mogą być skutki :ch poczynań. Tych lek­
komyślnych ludzi pociągają do giełdy Jak ćmę do 
płomienia owe zewnętrzne zjawiska, jako to O- 
kształtowanie ,się kursów specyalnie niektórych 
papierów przemysłowych. Kto w torsie papieru 
wyłącznie szuka miary Jego wewnętrznej warte-

wszystkich snurodŁwym 'trociczklom podkadzitl 
Poczęta s»i zrwada, a główny nipprzyjaciel Ożgł, 
Kilian Świerski, uderzywszy Ożgę w policzek za­
mierzył się nań sztychem szabE, byłbyigo przebiŁ 
gdyby na szczęście przez innych towarzyszy 
Ożgi etos nie był odbity. Zwada a boże i do lew a 
nie wina było z rozmysłu wszczęte —  Ożga ralal 
z0  mało p yijadół na uczcie, aby ujść bez sza­
moty ;tych nawet którzy ujęli się za nim PóSt> 
kano, jak Stanisława Ko*ę ilomoraiłka grabczńe- 
go, T.m kcwicza sługę Ożffi. Sprawa oparła się o 
sąd, Kilian Swierski został zasądzony przez dekret 
kapturowy na wieżę na górnym zamto, a  fan  
Ożga miał nauczkę nie zażywać wina na <#C£tach 
sejmikowych, gdzie z  rozmysłu ,uńeprzyjaii ,elęT 
uczynili swego przeciwn ka niezdolnym do Kicył 
na sejmiku, na którym marszałkowa! Jakób So­
bieski, luto do obioru na posła sejmowego. Miai 
chyba tę pociechę Ożga, że sprawdził czy pr^su 
ciwnik, który tymczasem działał swobodnie na ąej 
miku wiszeńskian, po wyroikw zasiadł Wieżę (łn 
fundo w ieży zamku wyższego) a sprawdziwszy, 
zajawiał wóbec grodzkich aktów, żg Swiersk] nj* 
odbywa kary. A Idedy tenże zasiadł wieżę, załttK 
wie na prośbę wojewody kijowskiego, Januszą 
Tyszfctewicza, zwgilnił Ożga n® Jakiś czas swego 
przeciwnika od siedzenia, gdy zaś świerski po- 
wróciwszy odsiedział ’  zajawlł Ożga w  są­
dzie, że sprarwiedhwoóci zadość się stało.

( C  a,).



ści, ten popetiria btjd podobnie Sak czyni ten, kto 
eskonttóe przyszłe szanse przedsiębiorstw. To <o- 
statnie Jest przy naszych dzisiejszych niepewnych 
poł tyczurycfc ! finansowych stosunkach jednym z 
najgorszych punktów oparcia.

Bardzo szczupłe jest natomiast ktoło tych lu- 
Lzi, którzy maj-4 świadomość faktu, iż stałem na1* 
turalaem prawem w  dziedzinie zjawisk giełdo­
wych jest stosunek podaży do popyty choć wła­
śnie to prawo tłómaczy najjaśniej sztuczny wzrost 
Kursów, wywołany napływem niepowołanych 
kupców. Tem się tłómaczy owa często .nagła zwy 
źka kursów niektórych efektów w  przeciągu Mi­
ku dni. Gdy popyt ten zostanie zaspokojony, na- 
tąpuie wówczas chwila ciszy. Zainteresowanie 

nowiem wszystkich koncentruje się równocześnie 
na małej ilości papierów. W ys ta rc zy łb y  się to 
zainteresowanie skierowało na inne papiery, by 
stosunkowo nieznaczna podaż dawniej wysoko ce 
njonyoh papierów spowodowała zniżkę kursów 
tych papierów. Komu nieznaną jest technika ruchu 
giełdowego, ten często nie zdoła uchwycić odpo­
wiedniego momentu.

A ponieważ ma to miejsce u większości zaan­
gażowanych obecnie w  grze giełdowej, przieto 
nie trzeba długich wywodów, by wykazać, jak 
niebezpieczną jest taka gra. W  dobrem jeszcze 
stosunkowo położeniu znajdują się ci, którzy in­
formują się i korzystaj® z rad poważnych banków 
1 bankierów. Lecz głupota i lekkomyślność pada­
ją często ofiarą niesumiennych czynników, stoją­
cych poza legalnym zawodem bankowym, Przed 
temi niebezpieczeństwami należy osfcrzedz ja.k 
najenergiczniej. Pojawiają się one w  najrozmai­
tszej postaci. Wytrącić z rąk rzemiosło' tym 
,zkodulkom, którzy nadużywają zaufania lekko­
myślnych osób, aby się ich kosztem wzbogacić i 
którzy swem postępowanie dyskredytują legalny 
zawód bankowy, jest obowiązkiem każdego uczt- 
iwie myślącego człowieka.

Emil Grabschełd.

f?f. 5 0 2 0 _______________________________
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hi Ant. BLUNENFEIDA
CHOROBY SKÓRY, WŁOSÓW. Kosmetyka lekarska 

C H O R O B Y  W E N E R Y C Z N L
id n tg u .  Lampy kwarcowe. Darsonwalizacya. Endoskopia., 

Diatermia. 60 j0
Lwów. Kłem. Tańskiej 1. (obok hotelu Georgea.)

Lekarz dsntyst. 2r- Helfer
MICHALINA SZW A R C Ó W N A . (5)

Facetiae ineditae.
tCiąg dalszy).

M e mieszkam ia w  arkadyjskiej krainie kę* 
dy pasterek j boginek pochopnaść i czułość sercu 
żyw i i ochotę tuczy. CJaęsto albowiem naszym 
pasterkom w  erzyć nie można. A gdybyż która 
niecnym podkopem' zdradziła mnie przed świa­
tem? Lepiej; zwady ni frasunku z niemi nie mając, 
cnocie hołd oddać jako się mi godzi i połączyć 
się z  trawiastą, której miłość n!e zma pierzchliwej 
odmiany. Trzeba mi wolę matce uczynić bez odr 
wtoki, taka widać wola nieba a- mnie się jej hi® 
Sprzeciwiać. Małżeńskim węzłem zmażę wszyst* 
ko i odtąd hodując kwiat dla siebie —  w  żadne 
obce nie zapuszaaę, s ę  ogrody. Niigdy!

Compntaitis computands tedy za matczyaeani 
radami poszedł i szukał oblubienicy stoocznym 
doświadczenia uporem. Nie diość mu było młodo­
ści i fortuny, chciał urodziwej i przemyślnej, by, 
go nudność nie chwyciła. Gdy znałaiził, długo nie 
czekał, lecz zaślubiwszy pannę, kosztował roz­
koszy we własnym domu za agodą Bożą i rodzi­
cielską. Lata umiały w  nabożnym1 spokoju. Łeoz 
Po tym czas:e jakowaś rozterka powstała w  Frau 
dszlkuL Powszednią mu s ę stała uroda żony i na 
łej twidok już nie respiracye głębokie P:erś wzdy­
mały, lecz z:ewanie szczęk: łamało. Znów poczuł 
się w  samotności gorszej niż wprzód.

Zie czynię, iż myśli moje igraszki tworzą do­
koła AmaryJli czy Anrwty. a przecież n'e może 
być inac^.j. P cw  edział Adam n Ewie- kość z

M ały fe lie to n .

___________ .GAZETA WIECZORNA".

M IĘ D Z Y  M N Ą  A  Ż Y C IE M .
Między mnę a życiem śpiewne struny prysły, 

między mnę a życiem pękły prawd wiązadła, 
wewnątrz obrócone światłem moje zmysły, 
na przeszłość zasłona dokonania padła.

Między mnie a ludzi obcość się przesącza; 
mówimy, lecz głory brzęczą płonę treści, 
wyrwanam z korzeni społecznego pnącza, 
ani mi listowie pogwarem szeleści.

ósma stoję, —  sama w głębin patrzę oczy, 
sama s ę nad bytu pochylam bezdenią, 
serce drży.... W rozpadlin ziejącej omroczy 
cudu mi i szczęścia łąki się zielenią,

Julia Dicksteinówna.

Wieści z Daleftieg® Wschodu,
Nowa rełigia w  Japonii. _  Małżeństwo królewi­
cza japońskiego. —  Zgon admirała Kamittnwro. — 
Amerykanie w  Tsingtao. —  Rady szkolne w  Ja- 

Itowi.

T°KSo» w  grudniu.
NOW A RELIGIA W  JAPONU.

W  Japonii powstała nowa rdfisria, nosząca 
nazwę „Omotso-Kyw“ , Z każdym dtwtn zyskuje 
ona coraz więcej prozelitów. W  osaattora miesiącu 
naprzykład zgłosiło d/wa tys’ące osób swe przy- 
stąpiwmie do tej sdkfy. Członkami stać się mogą 
jedyne osoby, które poświęcą celom gtrmny cały 
siwój majątek. D0 kasy wpłynęło w  ten sposób 
dotychczas trzydzieści milionów yen. 'Nabyto 
także na wtfasurość jadłen iz większych dzienni­
ków w  Ttoldo, kitóry użyty zostanie dta celów 
propagandowych. W  kołach rządowych odnoszą 
się do ,Omcft°-Kyic/‘ ogromnie nfieprzyjaźnfie. Rząd 
jest zdania, iż Ouddałzim i Shimtoizm jest dla każ­
dego praiwego Japończyka wystamczający. Cen­
zura rządowa skonfiskowała niedawno trzy tysią­
ce egziemipferzy „Księgi plomli«aili<sitelj“ , jak na­
zwali bSblię nowej reliigii. Jako powód konfis­
katy podali fakt, ulż wyrażano się w  owej księdze 
z zfcyt małym respektem o rodzinie cesarskiej. — 
„Orm>tio-Kyo“  głosi bliski koniec świata, dalej, iż 
w r. 1922 nawiedzą Japonii ę okropne żywiołowe 
katastrofy. Skutkiem nich poeiną wszyscy Japoń­
czycy, z wyjątkiem oczywsta prawowiernych, 
którzy później ob

kości mojej, dato z ciała mego. Dbałość mogę 
mieć o  nią jako o własność miłą, lecz jakąż un 
własne ciało uciechę dać może? Przysiągłem fe- 
dm k wierność —  ,• trwać w  niej muszę!

Niepocieszony tłukł s ę wszędy, w domu, w 
mieście, biegając po długim poście oczami, to po 
tek to po tamtej.

Insze jakieś teraz rodzą się niewiasty, insze 
i ładniejsze! I wzdychał jak Job aa swym barłogu 
i modlił się, lecz iz, myśii mu n:e schodziły dawne 
zabawy i tęsknicy za n'emi potłumić nie umiał. Mo 
że bez potrzeby się- żeniłem? Pytaj się wszyst­
kich mędrców, żadten nie wie, czy  żony dał Bóg 
dobry czyli w  gniewie. Poco m, była ta troska? 
ów ciężar? Jakże mi wybrnąć z tej opresji, by 
grzechu nie popełnić? —  myślał nasz gryztpa- 
derz. Biedził się długo, aż wreszcie zaświetliła 
mu myśl pewna. Jakowejś nocy gwałtowny po­
czął go dus:ć kaszel. Żona zbudzona troskliwa, 
w  te pędy jakieś wody, ziółka dała. aleć to nic 
nie ulżyło. Tak odtąd co noc bywało. Nie spali 
oboje, on w  swojem. ona w  swojem łóżku. Nie­
borak męazył się, biedaczce sen z oczu spędzał, 
co sprawiło, że ; jej troskliwość senną się stała.

Potrosze, potresze-----------
Uradzili, że sypianie odtąd musi być osob­

ne. Miesiąc upłynął jeden, drugj pani samotna by­
ła. Upłynął trzeci ; czwarty, mąż był kaszlący, 
zmęczony, skwaszory, na nic przydatny.

— Mogę pościć ja, niech i ona głodu zako­
sztuje! —  myślał Franciszek i a pod oka śledził 
maffiiifikę. Ziewała i ona teraz. A potem poczęła 
zabaw szukać i miłego świegotania. Piękne szatki 
przyodziała, pończosz-ki przejrzyste z pokrzywki

krajem I świstom. Dziemufk poświęcony propag an­
dzie reśigiijaej, pisany Jest i redagowany prze* 
w yzm w oów  „Omoto-Kjto". Za pracę swą nj»
pobietrają żadnego wiynagrodzienra. Część dzien­
nika drukowana Jest w języku ang&elsikarn, w tym 
ceilu, by naufej „Onotf>-I<>’o “ dotarły i do krajów 
europejskich.

MAŁŻEŃSTWO KRÓLEW ICZA JAPOŃSKIEGO.
Wgkirtcfe malej nadzk'! szybkiego kompletne* 

go wyzdrowienia cesarza Japonii, wejdzie, jak 
donoszą dtotenniH japońdkie, królewicz o rok 
wcześniej w związki mafżeńskńą, niż było to pro­
jektowane poprzednio. Narzeczoną jest najstarsza 
córka fcsnpćia Kuna 'Kunayoshij, który od r. 1907 
do 1909 przebywał w Bejteni©, gdzie cały rok 
pełnił służbę w  pułku gwardyi. Uchodził o«n za 
Jednego z matfdizieltriajszych ł najgorliwszych 
czjfcflców domu cesarskiego. Okazywał zawsze 
żywe zaadresowanie dHa spraw europejskich. 
Króilawficz uirodzfł Ąę w  kwietniu 1901 r- księ- 
żnśczka Nagaiko w  marou 1903 r. Slitb młodziat- 
Węj pary odbędzie się przypuszczaińc w  towfetaiu 
M i w  .maju następnego roku.

ZGON ADMIRAŁA KAMIMURO.
P o  długiej chorobie zmarł w  Tokio uócęan- 

nPrała Karnjmuro Osuke. Podczas wojny świato­
wej spoic-zywało w  i-ego ręku kieimwn ctwo czę* 
ści fM y  japońslci-ej przed Tsmgtuo, następnie do­
wodzili trzecią eskadrą -pa Morzu Sródziermem, 
wysłaną przeciwko niemieckim łodziom pddiwo- 
dnym. Wysyłka tej eskadry była swego czasu 
w paułamemcie i prasie przedimtótem ostrych starć 
i atafrów, skianowanych również i przeofwhD 
sprzymierzomyrtń zwłaszcza praeciw .^pglii.

AMERYKANIE W  TSINGTAO.
Pewne jatsmo japońskjie donosi, iż Amesykia- 

n*e TOZWEaiją na wowp żyw ą dKiałaJnciść w  Tsing- 
t-aa, i to ma różte.rodlnyih poliacii. „Bonk Interna- 
Eortal4' założył -w Tsingtao nśedawuno filję, która 
uprości pteamiennie j ułatwi fimainsęwane atnery- 
K-ańsdtch interesów. Z wielką gorliwością prowa­
dzone są także prace mśsycinarskie i szkolne. Po- 
Austala nowa szkoła średnia), która ma za zadanie 
przygotować młodych Chińczyków do SiudyóW 
które umożliwiłyby im kończenie uacfk w  Sta­
nach Ziedmocz)°8Tiych. Ze strony japońskiej nie spo­
tyka sie prepagada ameryk. ze ztwni cm zado­
woleniem , gdyż wjajdomem jest, że nie ułatwi 
cumą ani ngzstnzaigin.icciia kwestyi chińskie}, nie

_______________ ________ _______j5t r .~a

włożyła na nóżkę a co .piękniejsze ptaszki a łań­
cuszki na fryzurę.

— Chwalebne te poczynamta moją są zasłu­
gą — cieszył się Franciszek, straciła !vż bowiem 
do nich ochotę.

Gachów poczęło się zbierać keto niej coraa 
więcej, boć to wierny, że piękną mieć żonkę iL z. 
dla cudzych wróblów pos ać pszenicę. Szeptali 
jej w  ucho jeden z drugim sprawy różnohte, jakie 
młodznanom gładkim j niegładkim bez wszelkie} 
nauki najłatwiej w mózgu s:ę mieszczą. A mąż 
świadek tych bobrowań po swym domu choć pię­
ści czasem ściskał —  lecz i myślał: kiedyż wresz­
cie —  kiedyż?

Doszło dp tego, że niedemżhwości ogarnroay, 
szałem podglądał żonę i jej z gachami w  cichym 
kąciku /.iżńię narady. Dobrze ma pętiisku trzymał 
obunzenie. iboć żona jego własna była - -  lecz za­
raz na pamięci miał, iż absclucyi ;»e dostani®, 
gdy i ona grzeszkiem się nie splami. Czy pani 
wszelako ostrożna była, czy nie rozgrzana jeszK 
cze, dość, żę na żadnym żaglowca j'eszazc na peł­
ne morze nie wyjechała. Złość trzęsła Francisz­
kiem, tyle jeno rozrywki miał pospołu z męką 
zmieszane! gdy z ukrycia swego na nich patrzył, 
Jeden zaczynał gawędę od tego, że w  nurka się 
zmieniwszy, odrazu imał się poszukiwania w głę­
binach. Pani się słodko uśmiechała, lecz była Jałto 
żołn!erz wartujący, a mąż niecienpłiwie w  swęł 
kryjówce wołał w  duszy:

—  Bierz! berzże ośle co za ceremonie!
Już, już zdawało się, że wylądują na wyspie

rozkoszy. Lecz nic z tego. Duszne szeptania Frań- 
cisżka gachowi siły nie dawały.

CC. d. n.).



Str. 4. „GAZET/

^rrjrczym sic takie 4 !  pont^nrenfa Japońsko- 
ęh łóżkiem

R A PY  SZKOLNE W TAPO VII.
0  kjoustyti cyt tej, feta ającc! od praeszlb Sifflf 

wielka podaje u^oba-'-OPiy w Grec'-., ożerony 
z Fapotrfe, LcJcadio H eim , w  dziele swem: ,„Ja­
pom#, ..następujące oldkąWę szczegóły: ..Prawem 
etycziiem jest być w  etPsttti*'u • do dzieci mccift.H! 
Ja!k nalpaeirpiiiy tszyim. Dyscyplina zaczyna się już 
naturatn®e w  azłole, ale nauczyciel n’e wyetępute 
flilgdy jako riaoba ganiąca i itearcąc,‘. lecz rac; ej 
w ro f starszego fctara. ntac-Wem który
wywL-t m i  b^wta na <fc.ic.ioko, fesit ogólna opta-a 
Ma^y. Op n'a ta morze oczywiście wyir&winy Pe- 
dLg^g cJowclnie kierować. Każda klasa ipor.^da 
JeCirfOgo lub le ż  dwóch ?t Hspo/ifenzy“ , wytricra- 
njrth z grona uczniów. Są nimi zarwuze tacy, któ­
rzy  w yb łf sit; bąbź te Dtedgencją, te i za- 
leiatmi charakteru iponsd kolegów. Jetópli wJidla-.y 
ma zostać )aik'S t? er^zytfernny rozkaz lub trż na­
gą/na, Jest Obowi, zikiem „gx>spcdarza“ o tem k teę  
pcw.adorn'’'!. Z j,łwyŻ32“ffo widać, jak wcześnie 
zaczyna się w  życiu szkliwem karność i naesk 
wsrpóitoej w i ! ,  o-az skonęjtat woć możno, jak zu- 
pełmJe poStyjka ca zgadza 'się z tradycyami ety- 
cznemi ra*sy j^pońsjkki W wyższych klasach ia- 
Ctsk 1 en wzirea ga się nźc-oo, bj* w  końcu w m iw yż- 
azytfi osągiąć Dotężną siłę Pai/u1 jącą jest nte fn- 
d iyw k te ta  wcAta nąweigyeiewa- lecz zawrze uczucie 
clIcJ kiary. W  klasach średn.ch Jest opinia klasy 
tak si]uą, iż ugiąć się przed nią musi sam peduge-g. 
Na wypadek g iyb y  prubowal ją zignorować na­
raziłby się nawet na ewentualne 'wydalenie ze 
szkoły. — Każda klasa szli- ,*y średniej wybiera 
śwych „przywódców", którzy reprezentuję mo­
ralny lsoącks wększcści i starają się, by trady­
cyjnej r»Snte sprawowania się i zachowywania w 
mczem nie dbMono. (r)

%  A .

2£o£eby lak u m s?
I  wów, 5 stycznia.

W krainie dolarów, gdzie przysłowie „czas 
jo  pieniądz*, szczególniej : ranę jest do serca 
t a ^ d  kolei płaci odszkodowanie za spóźnienie 
pcciagu. O tej szczególnej regule pisze Tor.y 
Clarka w jednym z angielskich dzienn!ków;

Pociąg nasz opuścił Chicago po kolacyi, by 
odbyć swą 1.500«k .omcirową podróż do Nowego 
łorku. Na śnie.daniu byliśmy u wodospadu Nia- 
gary, punktualnie, wedle rozkładu jazdy. Potem 
Jednakże nastąpiło spóźnienia, początkowo jedno-
Sodrfnne, w k'óV\cu dwu. 
■B n B B H B B n B n U B H B U H U B B M B I

f iO B L R T  h łC h c N S .

P Ł O D N Y  S I S 2 S P L  *
POWIEŚĆ.

TMmcezyłs * angielskie;*©
BR. NŁUFKLDOW NA.

(Ctłtg daJizy).

ROZDZIAŁ X,

Późno było, gdy Dolores wstała, zth.eraje.c 
n ę  ido odejścia. Coraz powtarzała sobie w my- 
® i: „ J j i  czas, trzeba iść“. I coraz spiglsdata na 
twarz Cezarego i odkłada clrwilę cdwroai. Z dali 
dobiwgł odgłos zegara, wydzwaniając ego tedena 
*t» i to nareszcie zn.awoi.lo i* ao powzięcia po 
Bta uowier a.

—  Trzeba opuścić n t t }  diung*^ — rzeaia
Rozej-zsta się dotooła, posybiąc badawcze

•porzen;o w mrok, przesuwaj jo palce oo wyso­
kiej trawie,

— Nie mogę urrerzyć i e  jejtaśmy w  Rsy- 
iUe —  dodała cchyat głosem, jckfoy niów*ęc do 
tiebie.

—  Bcdalby&my me b'yfi'1 — zp wolał Cezary. —  
bodajby to była istotnie dżungla!

Dolores odwróciła się i pochwyciła znaczne 
a wyręźn* «.po,rzeni> Cezarego na rzeźbiarza, 
lednem słowem m ogliby m i cestwlć ,ieg.> sbrtek. 
jW.edz'ała ,r? tem i przez chwilę rr.:> babi o powif- 
dzesib' tego sł^wa. r.:e r/)\vy p " „ ‘iaslel.', który

—  Spóźnimy się na kolacyę do Nowego 
Jorku —  powiedział mój towarzysz podroży. — 
Obiiczyłom, że spóźnimy się dwlu godziny. Otrzy 
iiiiamy za ip dwa dolary.

—  Dws dolary —  za c o ?  —  zapytałem.
—  Za spóźnienie. Oduzkcdowan,e za stra 

<:ony czas. Jeden dolar —  godzina. Przeraź" to 
par. a ?

—  Nieco.
—  A eź to jest zupełnie naturalna. Prze 

c;eż to jest pociąg pospieszny, piąci się więc 
drożej, by prędzej módz być w Nowym Jo»i\U. 
Skupuje się za wysoką cenę biletu kilka godzin
zasu. Jeżeli nie ot-zymnło się w pełni ilości 

żądanego towaru, żąda się odszkodowania. Natu 
ralr.ie, że dostanie pan swe d *a  do'ery, jśsii się 
pan o nie upomni.

Soojrzał na zegar, wyjrzał pi zez okno, w celu 
zorymiowunia się, gdz.ę się znujdujemy i ciągnął 
de le j:

—  Zdaje s-ę , że otrzymamy mniej, jak 
dwa dolary, gdyż moszyna już nadrobiła spóź­
nienie.

—  Zdarza mi się pierwszy raz, 12 kolei za 
płaci mi z ł  coś —  powiedzia łem .

Przed przyjazdem do Nowego JorKu wsztd. 
dp przedziału konduktor.

:— Ile zapłeci pan za spóźnienie ? —  zapy­
tał mój towarzysz?

—  Czy panowie podejmą tą sumę’!
—  A le i naturalnie, obaj.
7*- Z C h icrgo?— zapytał konduktor 1 wrę­

czył nam potwierdzenie.
Z ootwierdzeniem tem poszedłem do okienka 

Kojowego, gdzie wypłacono mi 1 75 doi., jako 
zapłatę za spóźnienie.

Prem er fonlgarsk? we Lwowie.
Lw ów . 5 stycz-nia.

Jak ioż don sHv‘my, wczoraj bawi' we Lwo­
w ie przez kiika godzin bułsarsC.t prezydent mini- 
strow p. Stantbuliński. P. Sla/nbultfisl.j przypył do 
Lwów? w towarzystwie dyplomaty óul£arsk ego 
B jrysowa K śm owa, charge d‘ affa res w  Polsce 
Jerzeyo Mad^.arcwa, ministra pełnomocnego w 
Scfi' dr. Gnatjowskiego i jego tnałżonk:- Z War­
szawy zaś towarzyszę premierowi del. min. spr. 
zagrań cznyęh Adamkiewicz i kierownik wydziału 
reprezentacyjnego M3W. por. Bogusławski. Na 
dworcu powitali premiera prea Ncu.nann, raęlca 
namiestnictwa Szultis, gen. Lamezan, geru Linda, 
Prez. B':®io, pieZ. Bieniawsłc, prez. Czerwiński 
i w . i. Prócz .ego zjawili sję dyr. Rtlnleiidzr, putlc. 
Hoszowski, dyrektor okręgowego urzędu zdiov,-ia
ir  iMikołalskł. dyr. kole* Paw*uszkiewfcz f  inm. 

-mamona-Th-, ir . ~ I "  T  H"~~ I W "  HT

zadomowił srję w  jej sercu, nakapał jest zachować 
ml!-zenie.

,.Ch, vuol esser U eto, sia: di domast no c‘e 
certozza! pomyślała

A  potem nryćl jej pełcegła <ło męża vte Fra- 
scati —  prawdopodobnie s*edzi w  tej chwiu w 
czerworęj lodźii z EJną Denzil.

—  Jak lab^m chciał, żebyśmy byił istotnie 
daJeko, w  pi szczy —  odezwał s.ę znów Cezarjr.

Par. Lercux wrruszyi więż^iemi rartrcmami-
— Lubię, gay jem obiad myśleć, że yeStem 

śród pusTc z j , ale jednocześnie wiedzieć, ż: mam 
ood bekiem meję pracownię. INte grzeszę zbyt 
bujną MTObrażn^ę —  rzekł.

Łagodne oczy jego uśmiechały s*ę, Dolores 
jednak zdawało się, że dontrzega w  nich Ślad iro­
nii. Wyciągnęła rękę

—  Dz ^kuję pamL„ od czasu jak młeszikj ,m "w 
Rzymie nie spędziłam takiego przedziwnego w ie 
cacru . nie Zapomnę go nigdy.

I znów prz?simeła palce po wysokiej trawie, 
jak gdyby na poiegname.

—  Pani bardzo łaskawa... Do wMzente,
Mężczyźni zatnieniji silny uścjski dłoni Ceza­

ry powiedział kilka słów szczerej poazięiki, które 
."prawiły artyścte widoczny przyjemn iść, ^aickil- 
wiek pan Lerpux zdawał sobie najz, pełniej spra­
wę z tego. te  tej wdzięc2 n>ści nie wzbudzi! we. 
Włochu Jedyn e ofrad.

Pozostawili rzeźbiarza stojącego śród trawy 
z lamp?, w  lęku % idąc ciemną ścieżką wzdłuż wy­
soki er. rnuru. okaiającegt ogród poza pracownia i

Po 1x1002315451"  hymrie „Szunrt Madcaa ode. 
B* mym y-iez o kies nr o kempanii ho mr owej, ust* 
winnej na dwo.xu, nastąpiło pow tarde, poczem 
zebrani udali się do ratusza, gdz:e w  sa'ortach pre 
zydyalrych ponieimował ptrez. Neuman a p. Srfam- 
bulińskitego i jego świtę. W  przyu.c u wzięło o- 
dział wieiii posłów, kiku człcnków W ydz ahi Sa. 
fnor,zi,do\i'ego i przedstawiciele św ata i terarkie- 
go, dziencikorsk ego .td. Do prez Starr be i rnsari esro 
Drrerlówił p Neariann, wyrażając radość z jago 
przybycia i wznosząc toast na lego jześć Pr©, 
m.er Sua .ribuiińsk1 p jdz ękowaf s aideczn^e za ten 
dowód serdeczności i wzniósł toast r '  cześć bo­
haterski e&o narodu polskiego.

W  południe erdjechał premier osobnym pocią­
giem do Drohobycza i Borysławia.

Przed gdz. 11 w  nocy r rze] dbdżalv premier 
Stambmlński z  powrotem przez Lwów, a w  po­
czekalni cesarskiej przyjmowali g °  r Szudis, gen. 
Lamezan, gen. Linda i tani. W  zo ,>  nę potem pre 
mler Statobirański wyjechał w  stronę WteUczSd 
dla zw ' sdzonoa tairdejszydh konalń.

Oj) WYDAWNICTWA.
P. T. Pret^tawiEratorów ,G ^  

zety Wieczornej" i .Gazety po> 
rannej* prosimy o

B E Z Z W Ł O C Z N E .
wpłacenie p r e n t i m e r a  ty  ze
miesiąc Styczeń, a to tem paw. 
n. fi, te tym  Frenutne^ttorom, 
Którzy prenumeraty N O V/ Ę J 
wraz z ewer.tualuą zaległością 
n ie  w p ł a c ą  najdalej do dnia 
5*go Stycs n a 1921, znlewo.epi 
b ę d z i e r r y  wstrzymać w t y mż e  
dniu dalszą dostawę, wz&lędnie 

w y s y ł K ą  gamety.

Ł iirram y uwagę na to, śewyfłite hrot
wpłaconych na czeici P. K O. i prre^asy na­
stępuje zazwyczaj dopiero po upływ ie cJłufo 
tygodnia, wobec czego wukazanem je s t—  dla 
uniknięcia preerwy w dostew.e gazety —  jak 
najrychlejsze w pLcen ie prenumeraty.

Geny prenum eraty pouane są w na­
główku.

mi, widzieli, że żółte światło oddala się na lewo, 
gdzie w  końca znkkło. IFoczetn usłyszeb głośne z?. 
trzaśnięcie drzwi.

Cezary przystanął. Odotcknął głęboko i spój- 
rzai na DoMrea. Za rzymała się za nim, prawie 
Bezwiednie. Może ten odgłos, który był niby o. 
statniern słów em >wysfanem za P'mi w urrok przez 
rzeźbiarza zatrzymał o beje w  pcwołnej wędrów­
ce śród ciemności

—  Sryszała pani jak zamkr ; ł drzw ’ °  i— od©, 
zwał się Cezary, r— Jestem p swien, ź© spjdzi nóc 
w prace wmi.

— Ale...
t —  Za pracownią Jest pokój gdzie wszedł mo. 

del, żeb> się ubrać S’oi tam prawdopedeboje ka 
napa, na idórej można się przespać. Zostawił o- 
gród do naszego rozporządzetjia.

—  Człowiek przy bramie fnusi na nas czefąal
— N.ech czeka. Którędy pójdziemy?
Dokrrts poszła woino ścieżlię po prawej stro­

nie. Cezary nie vnógł terał wfdz.tć l©j twarzy 
wyraźn e —  wiedziała o tem czuła że jej me oł>. 
serwuje^ i oblicze jej przybrało zacięły, cerowy 
w3Traz a dwie głębokie 'bruzdy przecięły czoło 
Charakterystyczna jej słodycz i meiancbollńiy 
urok znikły1; na jaw wyszłe okrucieństwo, spo­
czywa jące meże w  głębi ć’iszy, każdej *stoty, itó - 
ja  wie, jak kochać i cierpieć.

W  milczeniu aotarl1 do osaroptn.onej pracow- 
ni, stojącej niby domek śród lasu. Tutaj Cezwy 
zatrzymał się — pocirwycih dlcń Do> ras

(C. bL
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W  czwartek o s;yczn‘a o g. 3.30 pop. „C y- 
ęanerya warszawska* jj szi ir'ca.

W  owartek 6 st^czrua o g. 7 wieczór J5k» 
wrottek“ , opereika.

W  Piątek 7 słyczira a g .  7 wiecz. moraz 4-ty 
„Guwernantki", komedya.

W  sobotę 8 styczn?-; o K- 3JO popof. „Betfewn 
po5s!ke“  (Jasełka).

W  sobclę 7 stycznia o f . 7  w ifezór .Skowro­
nek", operetka.

Po każdem przedstaw en’u wieczór nem cze­
kają w ozy Lamwajowe do łiiytcu PihLczności 
ve wszystkich k eninkach.

Nasz fe jle ton  W dzisiejszym numerze „Gn- 
Biity W :eczor>'ej" kontynuujemy rozpoczęty w nu­
merze gwiazdkowym druk fejletonu Antoniego 
Prochas i p. t.s „Z e  starych portretów Iwo w 
Bkich- —  przerwany wskutek wielkiego nawału 
mrteryału.

Inauguracya reku  sz!sohe|;o w Po litech ­
nice lwowskiej odbedzie s>ę w poniedz ałek, 
t. J 10. stycznia b. r. Nabożeństwo w kościele 
Św. Marvi Magdaleny o godzinie 9-tej rano od­
prawi Przewielebny Kff. Biskup Twurdowskl, po- 
crem o godz. 10-tej uroczystość ,n?ugrracyjna 
m auli Po1 Itechniki, którą otworzy ^rzenówie- 
oiem J. M. R *ktor Dr. Stefan Paw lik , poc tern 
nastąpi wykłrd 2rof. Dra Kaspra Weigla nu te­
mat i „Pomiar Dćls',«i“ .

jrTygodnik Drohcbycfe^- . Dzięki prywatnej 
nilcyatywie kilku obywateli, powstałe w L roho- 
«* *  kuś m v m  * c s w n u n i H B H B i
ADAM SZCZZRBCW cKL

Sukienka perJir# 1
Nic/ejro się ni 3 zlęknę, 
przed nMm me iŁtwoknę, 
bo i  łraenz jestem, żoiniA 
mam wytężany kołnierz 
w  srebrem nbszytó paski 
1 epolety czerwone

v  w  m eśde s> dziewczęta

niczyjej nie choę laski, 
nikogo się n:e złęlnę,
& myśl roa uje pamięta 
o niczem,
00 w  przyszłość są utkwiOL : 
oczy rozprom en-ono
myśl nie ma chęci wić 
wspomnienia biad-ej paręduy, 
niby pajęcza nić
tak cienkie,:-------
t  ■nych'cd.cnakt rai! ? nędzy 
t  zaszczytów urych i męfci 
grodziło się w erde
1 do n ic rri ście re
•V Mących \.bwil zacbwycm,
'ty;-o znr, fwardw życie!

a w  mieść1; sc- dzcwczeta 
tak róże ■

ScPne SE memii sfufr,
] Rzeczypospolitej.

byczu pismo, mające na celu szerzenie ducha 
narodowego wśród ludności, podburzanej cięgle 
przez menerdw ukraińskich i syoniotycznych. —  
Oprócz pogląd wych artykuMw politycznych, no­
tatek literackich, wprowadza się tuk bardzo in­
teresujący szeroki ogół dział informacyjny z iy- 
c a i ruchu Towarz»stw naftowych, wykazy pro- 
duhcyi stanu v erceń, transascyi itd. Redakcyę 
objął p„ Wilhelm Zwiero^ic*, obznaiomiony do­
brze ze siosunkami borysłiwskimi, gdyż był swe­
go czusir korespordentem „(iaz^ty Nafłow ." oraz 
redaktorem „Dzień. Naftowego*.

( j) 3pi? arytm etyczny abonentów te le fo ­
nicznych. Pysznem curiosum swego rodzaju jea. 
najnowsza „Księga telefoniom n“ król. stoł. mia­
sta Iwowa, zwana inaczej „Spisem arytmetycz­
nym abonentów*. Księga ta o 4 kertnach druku 
jest pysznym obrazem współczesnego Lwowa, 
posiada bowiem aż.... 290 -benertów  Co jednak 
w wydewnictwie tern jest istotnie godne opisu, 
to właśnie jego „arytmetyczność". 3*śt sporzą­
dzony według kolejnego porządku namerów te­
lefonicznych, nie zaś aber dłowo. Cudownie u- 
praszczzjący sposób! Wystarcza tylko znać nu­
mer —  którego się szuka, a zaraz s!ę go znaj­
dzie, ale jeśli się przypadkowo chce telefonować 
do instytucyi, której telefonu numeru nie zn j -  

my —  to moż-a przeszukać całą księgę i nu­
meru nie znaleźć

UcsyTwOsc ,-?dcy Kotowicza Plrz/lira konfu- 
z/ya —  iak nr.m i  szą z miaita '—  Spotkała one- 
gdai radnego mieisMego p. KofcwiczŁ. Przy  llcy- 
tacyi st^niwisk tacow ych  w  bazarach mejsikich 
p. Kotowicz jako prezes stowarzyszenia rzeźir- 
ków oiazał s;ę gorącym izeczniioem członków 
tego krwawego faomi i protestował groźnie prze­
ciw  cddawamu tych stanowisr tungowych ludziom 
niefacltowym. Sprzeciwd się też dopuszczeniu do 
bczaru kufrety ze znanej rodziny mieszczańskiej,

tony fawałldy wrrHoowrege, matki 7 dzled. która 
uczciwą piacą chcJała zapewnić .byt swej Dcznef 
rodzinie —  Pani nie należy do "aszego facbtr, 
w ięc niema dla niej miejsca, zak(nkfcdował grok 
źnio pogronca byków. —  leżei: oai. jako rzeżaCk, 
tLiógi otrzymać komcesyę szynkarjką —  od.porwle- 
działa skromnie kob eeiua —  to i dla mnie powA*- 
do się zjiuleźć m5«jsce dla skr:wineg(j tarobktł, 
Korcesycnowany szynk arz zan jk i, tmontuodi** 
wany wielce„ a zenran tam iintertsowml rt>zpra- 
wtali długo .i szczę na temat koncesyi radzieckich 

Brrk dr-igfęj koncertow i saiL teóry (ława/ 
się dotychczas tak dotawie odcauwać w e u-wowic 
będze niebawem usunięty, ponieważ do « g o  ce ­
lu adaptowaną została sala Łzby rękodzfelniczJ 
(plac Strzeledki). P  ery.szy koncert odbędzie się 
v  miej 10-go słycsnla. Wystąpią znand artyści: 
skrzypek Józef Cetner i pian‘sta Wh dzmierz Wo* 
oer. Fortep anu uzyczył prof. Nzuhauser. Je» »  
znakołn ty BSsendcrfer. W  program e Beethover. 
C; afkowSki, Chopin i Wieniawski.

Związek Artystek połj&ico. W /staw* Z. A. P, 
młeszczęca sćę w  salach T w .  Przyj. Sztuk Plę&U 
nyoh, ul. Dzieduszyckich L t, będzie ofwarta tyłka 
do 10. tycznia. Jochód z biletów wstępu z ostat­
nich trzech dn przeznacza Z. A. P  na jjłdblscy* 
na Oórrym Siąsku. P o  odbiór obrazów z wysta­
w y  należy się zgłaszać w pcnliedbiałek TO bm. oj? 
godz. 10 do 4 po pof.

Towarzystw o n s fo w e  „ Harleyu * złożyło 
za pośredulrtwem p. Natanowej L^eyenstelnowe; 
50.000.Mlcp. na rzecz ^Czerwonego Krzyża" Od­
działu M ejsc t e?o - za co Prezydium ,C zer» 
wonego hrzyża* Oddz^łu Miejscow -go a! łada 
hojnym of aroJnwccm serdeczne podziękowanie. 
Boi. Lew>cki.

C o  m ówią gwiazciy o rottu 1921?
P a r y s k a  w r ó ż k a  T c ln m e  p r z e p o w ia d a  p r z y s z ło ś ć .

Zeszłoroczne PT7fcpcw1edn:e ś l in i ły  r ę  co do jot^. — Ta ;e.mn oe 1921 reku. — Z wiosna sytda* 
cya się w jitśn 1 — Bur.ty t anarchia wzrtsną rze korno w Rosyi.

Pary i ,  w  styczniu.
Z okaiyi’ nowego roku współprace w nk  J - t

Pielił Parisicn“  udał s:ę do słynę] pani Trtema.
dŁodz cziki slswy p. de Thebes która pośw ęciła
sę ba<bam-oim astrologr i tajemne* wiodlzy dzę^tania
przyszłości a  gwiazd, z prośbą o w ypow  edzenle
swego adan a co do najsJiższej ttrzyszł' ści w 

— ą, asua&^— i iMsagtoi
ftiaim nowy niais zez nabyta 
ro/lanej ikw i rum •af.cem 
Jnrba, co legł riuddawwo 
śmiercią w ataku sławną.. 
Lecz m ^  mo me pennęta 
o niczetn —
^•ięc Ltwuw  ęm miiię ob-iczem 
nie straszy <Łrvh zabity, 
an nic jóstem jeóoesm 
.Tryśili uipartei srodże 
o ims tce mej niebodze 
»v dałejr,edlltaałed wsi —

e w  mieście 5 ą <M«9wczęt*

ser 'znzeipflc słtży irf, 
nawet smakiją tri 
iołr, orskie zupy masM 
l wielce mię we©e® 
ów znój, któ y  ipoplefl 
przedarta me wier^e«1a,
*ft>o je rozirfomenia 
w  upalną ż?dzc krwi - 
a cezy moi* Jasne 
tuczego się mc złęknh 
ni cijdjkidi nazów śnnerci, 
co kutą /.n, przewierć 
źyc.eoi w ecajrane p.ersi, 
ni tryuiwyęh bm pc*ar5w, 
gwałtów, rozboićw, btirzyu, 
Radość mi zJtrowua r “uży, 
tum 25gasmę„

‘A w  miaście są dz ewczęta 
swawake

-rtzecięgn zbi ża]rcych srę dwunastu miestęcy.
Pdni Tclcme iest dz'ś najsławniejszą *  wtó- 

żek paryskach startfe.cm trafeioścj lej przepow 0- 
dni, a na pr 'Śbę dzlenn karza weszła z w yżyn  pod 
ObiJoczanyCh twych ob^erwacyl Marsa, Jowteza | 
Saturna i. w ypo. 1 « l z  ała sw e poglądy oparty q  
konstelacye na r< jbliżiszy roić.
HBBBSBUTL—. ~ ' MSdSWiiSlSattflHHMMHMHBHMH

Rad idę .pttprzdz polne 
dirog1, ędy pachnie mĥ cŁ, 
lecz batrdzrej m g  .1zimfe 
dziewczyna, co mifule 
i cała s ę poy. lerza 
prkuscm "-adłym żołnierza,
Dziś piersi jej dz iwczęce, 
ramiona jej łabędzie 
cafłir ; żarim wargą 
i chłonę rozkosz Syta 
plącąc radrsne 
a nrtro mię u o będzie,
Już mr^e n?« ujnzy wieoef-------

A  vr irriedce ap dziewczęta 
niewinne

N czego nie pemtęta , 
nryół ma oswobodzona;
V  ska s ę  w  g^śbł łooa 
□tzpie. a \ raduio —  

nilgo nie imibfe 
piurś .noja —  
i tylko w  ±w arze  btttfw, 
g<dy zgaón e jasność słcńoa, 
gdy kula rv pkrś mą zm «ca» 
duszai płom ien ejąca 
szercze słowr n odEteu 
ahięd nejŁo pacierz*
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ZegzJotfocteie prtoptfwtedrtie spełniły sJą tto loty.
Zanim zacznę mówić o  przeszłości rzucę o- 

fciem wstecz na rok ubiegły — rzekła wróżka — 
poczesn muszę zaznaczyć, że wszystkie moje 
wróżby z t/biegłego roku spełniły się w drobnych 
nawet szczegółach. Przepowiadałam trudności mię 
dzynarodowe na północy, strajki w  maju, i roz­
łam wśród socyailstów, klęskę usiłowań wprowa­
dzenia Europy do anarchii, rozpoczęcie wielu re­
form socyainych i ekonomicznych, wielkie nie­
szczęścia kolejowe, zjawienie się egzotycznej cho 
rob-- 'bwuimf feminizmu -• And, i, zaburzenia ro­
botnicze we Włoszech ii Anglii, dopuszczenie Au­
stryi do Lig; Narodów etc.

—  Zresztą, dodaje wróżka, ja wiem, Że to 
wszystko drobiazgi, mimo, że się spełniły. Nie tu­
b ę  na ogół wyjaśniać pewnych znaków astral­
nych— i
f Ale na prośby ponowione przez dziennikarza 
Zgadza się.

—  Dobite* więc, przejdziemy do tajemnic r. 
8521.'W eźm y po kolei sezony, czy pory roku.

A  wiec co stanie się w  zSknfeu.?
W  ciągu obecnej ziany, mówi wróżka, przyj­

dzie do niepokojących wydarzeń ze strony Rosyi, 
nieporozumienia wśród robotników * pantyi so- 
cyalistycz. zaostrzą się, niezadowoleń e wśród 
klas pracujących wzrośnie, kwestye .religijne w y ­
tworzą nowe trudności, iż władze państwowe uj­
rzą s ę  w  sytuacyi bardzo skomplikowanej. Du­
żo kradzieży, rabunków... Nieuczciwe spekulacye. 
i A z wloomą ąytubcya się wyjaśni..
1 Da się zaobserwować poważna poprawa sy­
tuacyi f.masowej, przemysłowej i handlowej. No­
w y  okres wewnętrznej produktywności i zewnę­
trznej ruchliwości. Nowa i bardzo poważna zniżka 
cen życia. Nadejdzie szczęśliwy moment dla lite­
ratury i sztuki. Rozwody, rzecz charakterystycz­
na, staną s;ę rzadsze...

Ale, lato będzie znów bardziej niespokojne. 
JCwestya religijna na nowo wypłynie, aktywność 
jewolucyonistów wzrośnie i nowe ekspLzye nie- 
jpadowołenia spowodują poważne trudności we*, 
mmętrzne.

Można spodziewać się, że nastąpią poważne 
trmłany w  rządach i trzeba się obawiać zerwania 
dotychczasowej koalicyi, co może spowodować

poważne trudność! dla Francy! Ale wszystko się orugic poratyrjcacytfne „YcOzugsanwelsnng,‘ 3
ułoży, dzięki mądrej akcyi dyplomatycznej. Ró­
wnocześnie daje się zauważyć wzrost dobrobytu 
ogólnego i podniesienie się handlu i przemysłu.

A Jesieni sytua°ya ogólna nie zmieni się 
zasadnicza.

Można się obawiać poważnych wypadków w 
podróżach koleją i w  lokalach zabawy. Z powodu 
zaćmienia słońca, trzeba będzie przedsięwziąć 
środk; ostrożności co do zdrowia publicznego —  
Będzie komuś groziło wielkie bankructwo. W  cią­
gu tych trzech miesięcy pewien mąż stanu w  Eu­
ropie znajdzie się w  niebezpieczeństwie życia. Oto 
prawie wszystko.

—  Czy to wszystko interesuje cały Świat, 
czy tyczy się tylko Francyi? ■— spytał dzienni­
karz paryski.

—  Przeważnie Trancy! Nasi sąsiedzi Angli­
cy będą musieli walczyć z wielkiemi trudnościa­
mi ekonomicznemi i społeczn emi, a Ich prace pań 
stwowe nie będą łatwe, zwłaszcza na wschodzie. 
W  Stanach Zjednoczonych rozpoczną się zaburze­
nia polityczne i robotnicze, a Wilson będzie w  nie­
bezpieczeństwie.

W ogólę w  całym świecie wzmogą się te.iden- 
cye rewolucyjne i republikańskie, które zwłasz­
cza we Włoszech dojdą do szczytu. Bardzo nie­
pewna będzie również sytuacya w  Hiszpanii, a 
trzeba się obawiać rewołucyi w  Portugalii. W  
Niemczech mało spokoju wewnętrznego, finanse 
w  opłakanym stanie, niebezpieczeństwo osobiste 
dla prezydenta Eberta.

Znaki planetowe sułtana nie są pomyślne. Zu­
pełny rozbiór jego państwa nie byłby niespo­
dzianką. Norwegia odczuje trudności zewnętrzne, 
a Szwecya będzie w k łop o ta j finansowych.
Bunty 1 anarchia wzrosną w  R<*>yi Sowieckiej, 

a rząd obecny będzie w  poważmem niebezpie­
czeństwie, tak, że oczekiwać należy niespodzia­
nych zmian sytuacyi, przyczem Lenin będzie o- 
sobiście w  niebezpieczeństwie.

Oto perspektywa najbliższych miesięcy no­
wego roku. Dużo strachów I niepokojów grozi 
wedle pani Teleme Europie, o ile nie są to w szy­
stko „astrologiczne14 —  sirachy na lachy.4*

spraiij z';B'nlEDla iiolsHich amino
ip s

ł Wiedeń, w  grudniu.
Dnia 9 stycznia 1920 został ti oopjsaay w  

WJednu przez dra Twardowskiego, jako repre- 
jsantanta Polski i1 sekretarza stanu Reischa aes tro 
ny Austryi', uMad ntiguzy rządem pcłsk.m i au- 
stryackim w  sprawie zawarć a. umo wy państwo­
wej o  traktowaniu obopólnych poddanych, sto­
warzyszeń j osób prawnych co do .ich majątków, 
znajdujących się w  granicach drugiego państwa 
i co do zarządzeń, poczynionych dla przygotowa­
nia daniny majątkowej.

Układ ten, obejmujący 11 artykułów i proto­
kół końcowy, postanawia w  artykule pierwszym, 
fż obydwa rządy zobowiązują s.ę zawrfzieć .po 
ratyfkacyi traktatu pokojowego, w  myśl tegoż 
a r t  265 osobny układ, co do ochrony majątków 
swych obywateli, znajdujących się W granicach 
druig.ego państwa.

Obie strony zobowiązały się w  wspomnia­
nym w yżej układzie, wydać tymczasowe zarizą- 
djeera, obowiązujące aż do wejścia w  życie trak­
tatu pokojowego.

Rząd austryacki wypełnił swe zobowiązanie 
iw ten sposób, iż anailogiczn:e z postanowieniami 
Rządu polskiego \ w  imię wzajemności zaniechał 
/zajęcia i ograniczenia rozporządzalności majątków 
obywateli polskich. Cn do wydanych przedtem za 
rządzeń zamflcnęca majątków w  Austryi, amieńł 
tychże po stanów cni a (z zastrzeżeniem przysz­
łych umów, dotyczących przeprowadzeni au- 
Stryackiej darniny majątkowej); czyn ąc zwolnie­
nie majątków deponowanych, a dotąd pod. se-

18 września J920.
Pierwsze postanowienie, w* zasadzie prosta 

było w praktyce przez władze austryackie tak 
dalec3 liberalnie i względnie wobec polskich oby* 
watek stosowane, iż właścicielom zasekwestro- 
wanych depozytów' (względnie bankowi zarzą- 
dzającemu takim depozytem) udzielano w izy  
zwalniającej i .po 20. maja 1920 i nie robiąc trud­
ności z faktu, iż deponent po 20. maja pozostał na 
lerytorymu. Austryi. Właściciele depozytów mie­
szkający poza Austryą (w  kraju) zobowiązani byK 
wykazać dowodnie (poświadczeniem gminy), ii 
conajmmej od 1. stycznia 1919 stale mieszkają w  
kraju (pozai Austryą), iż tamże są -podatnikami 
(co najmniej za rok 1919), oraz iż pośrednio lub 
bezpośrednio zgłosili swój depozyt swego czasu 
do rejestracyi majątkowej austryackiej.

Pod względem formalnym miały interesowa­
ne strony przy zastosowaniu się do wyżej poda-** 
nych warunków wypełnić dokładnie w  trzech o- 
gzemplarzach formularz zawierający rubryki, 
nazwisko, obywatelstwo, miejsce stałego zamie­
szkania, obecny adres, adres banku polskiego do 
którego walory przesłane być miały, szczegóło­
we zestawienie papierów wartościowych i opła­
cić naleźytość za transport i ubezpieczenie.

Wypełniony przez stronę formularz przedkła­
da inistytucya bankowa w  Austryi, zawiadująca 
depozytem właściwej władzy podatkowej wiedeó 
skiej, która pieczęcą udziela zwolnienia, stano­
wiącego zarazem zezwolenie na w yw óz i stwier­
dzenie uczynienia zadość postanowienjom fiskal­
nym („Steuerflucbtgesetz44).

Na podstawie umowy między rządem Austryi 
i przedstawicielstwem rządn polskiego w  Wied­
niu, został Ans.tryacki Zakład Kredytowy miano­
wany centralną sktadnicą i instytucją przepro­
wadzającą zwolnienia i transport (pod egidą za­
stępcy polsk. min. skiarba w  Wiedniu), przez 
stworzoną w  tym celu i kierowaną przez Polaka 
„Polską Kasę44, będącą zarazem miejscem infor- 
macyjno-doradczem dla kraju i Polonii w  Austryi.

Po ratyfikacyi traktatu pokojowego weszło w 
moc prawna w  miejsce postanowienia eto 1. 4001 
postanowienie fzw. X (X Ybllzuigsanweisuwg des 
O est Staats f. F.) ograniczające termin zwolnie­
nia i wywozu depozytów d: 16. paździenka 1920.

■kw estrem pozostających C,Saf©-Sperre“ , „Staates I znowu na skutek celowej inferwencyi zastęp
werte-bpe:re“ , „Auslandswerte-Sperre44, S-perre:^  uijn. skarbu przy poselstwie polskiem w  Wied- 
nach a 11, 13, 17) zależmems od kilku warunków, jniu- władze austryackie udzielają zezwolenia i po 
z których główne, podane w  § 1. artykułu 1 u- i upływie zakreślonego terminu. Zasadnicza różni-
kładu z 9 stycznia 1919, opiewają: :ca- między austryackiem przedraityfikacyjnem po-

Zamknię-c’a znosi się po zgłoszeniu bez jakiej-1 stanowieniem (L 4001), a pcstanowieniem X z 18. 
kol wiek retencyi co do takich majątUjów: j września 1930 jest ta, iż w  myśl ostatniego rozpo-

1) które są własnością obywatel, polskich.1 rządzenia sitrona, 'względnie jej bank, musi wnieść 
n?e mających od 1 stocznia 1919 miejsca izamie- formalne podanie o  zwolnienie do austryackich 
szkaira, ani siafegb pobytu w Au6tryi, pod w a-i władz skarbowych./Na skutek interweucyj zastę- 
mntkiem, iż w  czasie od 1 sierpni a -914 nie wyko- cy nletylko- obecnje jeszcze mimo upływu ternrlnu 
mywali w  Austryi czynności zarobkowej, podpc-- preklużyjnfego, podania wniesione i załatwiane by-
da-jącej wymianowi podatku zarobkowego;

2) będących własnością obywateli Państwa
wają, lecz -także możliwe są formalistyczne upro­
szczenia w  taj formie, iż władza skarbowa udzie-

•Polskiego, toió-rzy po 1 sierpnia 1914, zatrzymując la zezwolenia w*myśl X rozporządzenia w  sposób 
•i nadal swe cragratatozne miejsce zamieszkania identyczny, jaki praktykowała przy wykonaniu 
(w  Polsce), mieli w  Austryi stałe miejsce pobytu, prowizorycznego postanowienia <1. 4001), to jest 
choćby tam i iy> 1 stycznia 1919 przebywali, jeże-n ie  kładąc wagi na formalne podanie zaopatrza, u- 
łi cęnszczą granice Austryi nite później jak 1 ma_ względniając tylko prawne wymogi, 3-egempl*. 
ja 1920; Irzowy formularz swą pieczęcią, zmieniając tylko

3) ictóte ®ą własnością obywateli Rzeczypo-! odpowiednio tekst kktrzuli zwainia^cej. W  ten 
-spoi tej, będących aż do rozpadnięcia się monar- Isposób depozyty zostają zwolnione z banków ao- 
'ćhii airstryaickiej publicznymi funibcyonaryuszami stryackioh do instytucyi bankowych w kraju. 
■Austryi aa^terytoryum Austryi i tamże zam ies i Zasadjliczl-m bjędem zo stn>ny połskioh Jjite. 
kali, o <le do 1 maja 1920 opuszczą Atwtryę. resent6w zwfeszcza w  kraju, jest fałszywe zro 

. P ^ ^ e m a  § 1. punktu 2 odnoszą się w y -  zumienie Okładu międzypaństwowego 1 .w ypływ * 
razme i celowo do uchodzoow wziględme przeciw postanowień rozporząd zi S t a
mm i są postatiowen em pcmocniozem dla re- 6 v
skryptów adm i ni s t r oo ’ i n o-polic y'h yd i, dążących ?austryacloego, względnie brafl  ̂ nieram wszelkich

do wysiedleaiia ucr ów z Austryi. informacy; właściwych.

§ 2. układu postanowią fe depozyty p o la c h  Postanowień układu  ̂w  żadnym nazje nie twv 
instytucyi kredytowych w  austryackich instytu- ^na scbie w yłożyć iż depozyt jest wolny, san 
cyaeh kredytowych uwolniono będą po zgłoszeniu Przez ^5 z tytułu obyw. pcłsfc. właściciela i bei 
w  zupełności. j wszelkich formalności w  kraju słę znaleźć może.

Wykonując włażąc* go-y postanowierra wispo- Są dwa zasadnicze .warunki:
rtmianeso w yżej układu międzypaństwowego, w y !  1) zgłoszenie depozytu swego czasu (w  rok*
dał rząd Austrjń przez Austr. „Słaartsantt fiir F 1- 1919) do rejestracji majątkowej w  Austryi; 
nainzen'4 dwa oidnośne postanowienia. j 2) wypełnienie formularza trójegzempłara*.

Pierwsze (tymczasowe. obowta:zujące do weg. przy dołączenia poprzednio wspomniany cii 
czasu ratyfikacyi traktatu rokojnwego) .do r czb dowodów.
4001 7, 22 stycznia 1920 i 2059 z 20 marca 1920 ii  Dalsze kroki celowo, podejmuje Polska ,K>»
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ty pot o zunil erou t  zastępcą nrisistecttwi skarbu,
przy poselstwie polakiem ty Wiedniu.

Klientela austoyackich banków w, Polsce po- 
winna o tem pamiętać,

I Jnstytucye bankowo w  kraju mające depozy­
ty w  aiwtryackich barfdaoh powinny; nhn zjadą 
do Austryi, celem odebrania swych depozytów, 
uzyskać zwolnienie, gdyż walory spoczywające 
dotąd w  tzw. „Auslandsspeirdepot" czy ,3taa±s- 
wertespaTdepot" mogą być wydane tylko na pod 
stewie wyże) podanych warunków. Te zezwolenia 
zwalniające stanowił zarazem zezwolenie na w y ­
wóz. Mylnem Jest mniemanie, l i  depozyt składa­
jący sie nip. z przedwojennych długów Anstryt 
(rent) jest wolny a titulo własności polskiej, w  
myśl układu. W alery te) np. kategoryi spoczywa­
ją-w depozycie „St&atswerte-Sperrdep." i w  myśl 
rozporządzenia (4(A) w zg l X mniszą być celem 
"wydania względnie wywozu przedtem formalnie 
zwolnione.

Wyjątkowe stanowisko zajmują anstryacMa 
pożyczki wojenne: Te mogą być bez wszelkich 
formalności wydane stronie, na tejże żądanie, je­
dnak za jej zgodą, i i  odnośne sztuki zaopatrzone 
zostaną przedtem oznaczeniem, iż były  własnością 
po-lską w  Austryi (Celem wywozu tej kategoryi 
óbligacyi koniecznem jest jednak zezwolenie w y ­
wozowe). Postanowienia tytońrotniie przeżeranie 
wspomnianych rozporządzeni 4001 względnie X 
upraszczają cały tok celowego postępowania.

Cmł| Silbertjtełn.

Wiadomości gospodarcze 
Izby handlowej I przemysłowej we Lwowie

Lw ów , 5. stycznia.
Import próżnych worków do Polski. Główny 

Urząd Przywozu i Wywoau w W arszawie wstrzy 
mai W ostatnich czasach import zaerancznych 
próżnych wodków. JakkoLw ek zarządzenie to l*- 
t y  w  wybitnym interesie rozwoju fabry&acyi 
Worików w  Polsce, okazało się ono ja to  
Przedwczesna, albowiem obecna produkeya kra*- 
krwy me jest Jeszcze w  możności pokryć caUtago 
Zapotrzebowania, IktÓre z uwagi na nadchodzące 
transporty zlboda rumuńsk ogn jest chw jowo bar-

F e jle to n  e k o n o m ic z n y . 06)

f ijaitó bd spnrt rafen? rfci 91 wspina lega sina siatzmii
(C.ąg d«'«ry).

Jak się przedstawiają w  Galicy; zachodnie) 
'powyższe rozważania w świetle cyfr. Bez lasów 
mamy w  Galicyi zachodniej gospodarstw ponad 
100 ha około 200.000 ha. Na 2 tysiące gnin okrut­
nie przeludnionych i z  wysokim procentem gospo­
darstw karłowatych trzeba dla samej reformy 
przeszło 200.000 ha ziemi. Wobec tego na parce- 
łacyę bez reformy nie 'ma w Gaficyi zachodniej 
i iń  obecnie ani piędzi ziemi, a każdy hektar stra­
conej ziemi bez planu utrudnia nam uzyskanie do­
brych rezultatów przy reformie, a pośrednie d 1- 
śeie do skutku reformy w  w iek  gminach. Dlatego 
ostrożność a parcelowaniem w  GaŁtcyi zachodniej 
jest nakazem bezwzględnej konieczności.

Jaki sikutek nt^że mieć wykonanie reformy na 
procent gospodarstw karłowatych? Przez sam 
fakt scalania gospodarstw' przechodzi część ich 
nie datfąca warunków do cywilizowanego życia 
jednej rodziny, a więc fnapłowatych cdracou do 
wyższej grupy, bo wydajność Ich wzrośnie przy- 
najmniej w  dwójnasób. Przez otwarcia -m drogi 
<h> stopniowania intenzywności uprawy przejdą 
dzielniejsze gospodarstwa nawet bardfco małe do 
Igtupy średnich. Wprowadzając nawodnienie gnin 
iów  wedle wzorów  z 'Poznańskiego i osuszając 
gron łownie wszystkie bagna 1 moczary, usuwamy 
ten problem ziemi polskiej dziś tak aktualny.

Na przeprowadzenie takiej reformy w  Polsce 
potrzeba nam kilkudziesięciu lat przy najwyższym 
Wysiłku wszystkich władz duchowych narodu. 
{Wykonawcami jej muszą być organy i koopera*- 
tyw y  specyallstow umiejących pracować dobrze,

JOtAŻCTS W T C C Z O IW .___________

Toów w yw ołał wskutek tego dotMIwy brak l nad­
zwyczajne podroż ecie tego artykułu i naraża 
przemysł mlynai«łe( Jakotez aprowtzacyę całego 
(kraju n a «wielkie trudność;. Celem zapcbieifcniA 
kym trudność won odniosła się Izba handlowa i 
przemysłowa w e Lw ow ie do Głównego Uiiaędu 
'Przywozu i W yw ozu  w Warszawki, Jakoteż do 
Ministerstwa Przemysłu i Handfei i do Minister- 
istwa Aiprowiizacyi z wnioskiem na dccnisacaęnle 
importu próżnych worków w  ograniczonej ilości 
odpowiadającej obecnemu zapotrzebowaniu na 
czag trwania transportów zagranicznego zboża.
1 Umowa handlowa *  Węgrami. Plrmy, fctóre 
■chcą sprowadzać towary z Węgier, aflx> termie 
•eksportować, zechcą podać bezawłctczinie jakość 
i ilość odnośnych towarów Oddziałowi ruchu han­
dlowego Izby handlowej ,• praemysłowej we L w o­
wie.
1 F rmv eksportujące towary i  Potskl PJmry, 
trudniące się wywozem  towarów  z Polski do kra­
jów  zagranicznych, zechcą podać swój arii es jak- 
najrychlej Oddziałowi ruchu handlowego Izby 
handlowej i przemysłowej we Lwowie. 
i Międzyda^ do w y  jarmark w  Llberou (Czechy).
Ostatni nrędlzyna rodowy jarmark w  Lilbercu, któ­
ry odbył się w  lecie ub. r. wykazał tak dodatnie 
rezultaty, że zarząd jarmarku postanowił zorga­
nizować obecnie II międzynarodowy jarmark, 
którego termin wyznaczony jest na czas od 13— 21 
sierpnia 1921. Sfećzegółowy katalog towarów w y- 
'stewonych na jarmarku w  Lfoercn jest d0 prze- 
klądkręcia w Odldlziele ruchu handlowego Izfl>y 
handlowej i przemysłowej w e Liwowi®.

Adresy IWm zfffidanteznch, praKnjącycfc nawią­
zać stosunki handlów® z Polską. Job. Kremenczky 
Tow. akc. Dudapest V  Vaci—Ud 74, oferuje lamp­
ki elektryczne, przybory elektrotedm'cm« ftp. 
Kastak & H :ie, Pilzno, Paiatzky —  Płatlz Nr. 18 
oferuje wyróby kamienne (garaki, talerze, dzban­
ki, wazony). „Kosmos", Offen —  rand Eiserwerke- 
Gesełlschałti m. b. H. OUormmiec oferuje piece Że­
lazne i przybory kuchenne. — Nadesłane cenniki 
są do przeglądnięcia w Oddzielę rudhu handlowe­
go Łdby handlowej i przemysłowej we Lwowie. 

Kronika Ekonomisty":
( i ) .  4-proc. państwowa pożyczka prem io­

wa. Centralny Urząd 4-proc. państwowej po
ż cr.ki rremiowęi podaję do wiadomości, że o li­

tanio i szybko. Budowa tego wszystkiego, co dla 
przeniesionych gospodarstw jest koniecznem, win 
na być kończoną w  ciągu 2 tub 3 lat  najdalej po 
komasacyi, najpierw oczywiiltcre studnie (tam 
gdaie niema artezyjskiej) dalej nawodnienie i o- 
suszanie, ewentualnie kolebki małe, sady, gnojo­
wnie nowoczesne j cały świat kooperatyw wie*, 
słdch.

W  razie wyłonienia się wątpliwości co do w y- 
ionalnrści przedstawionych poczynań zastosujmy 
metodę Lloyda George‘a. Robotnicy angielscy 
przedstawili mu przed rekiem, żądanie 'Upaństwo­
w ie n i kopalń węgla. Trzeźw y Anglik kupił dwie. 
kopalnie węgla i oddał je w  zarząd ko peraityw 
robotników, wskazanych przez delegatów robot­
niczych. Pe zebranych doświadczeniach nie po­
nawiali robotnicy angielscy projektu upaństwowię 
nia kopalń.

Jest niewątpliwą potrzebą aby dać możność 
w  Polsce rozmaitym protftwtam przeprowadzenia 
reformy rolnej ujautoić swą wartość praktyczną 
w zrealizowaniu szczegółów. Metoda angielska 
najprędzej i najpewniej wyprowadzi nas z błędne­
go koła. Doprowadzenie do skutku pełnej reformy 
rolnej będzie pewnego rodzaju tperacyą i musi 
być wykonaną tak, jak nowoczesne operacye cbi- 
rurgicznt lub ofenzywy z ostatnich lat wojny, 
pod umiejętoem kierownictwem, zgodne z zasadą 
nowoczesnego podziału pracy, przy użyciu naj­
doskonalszych metod i narzędzi pracyi i bezwzglę­
dne/n wykonaniu zamierzonych 'czynności.

P ę zy s ł-w W a  { rzeczywista nieporadność 
polska i wyśmiewane w  świecłe nasze niedołęstwo 
musi zejść przy przeprowadzeniu reformy rolnej 
ma zawsze do grobu.

Czy przeprowadzono już gdziekolwiek w 
świecie pod boną reformę roiną? Tak! Na po­
czątku 19 wietku przeprowadził Prusak w zie­
miach zagrabionych Polsce reformę, po której o- 
trzymał chłop polski w zamian za wszystkie swo-

llgecye tej pożyczki będą przyjmowane JWW
Polskę Krajową Kasę Pożyczkową I jej oddziały 
w lombard do wysokości 75 proc. nominalnej 
wartości na 6 proc. i na przeciąg sześciu mie­
sięcy pod warunkiem, że w każdym poszczegól* 
nym wypadku przyjęcie lub nleprzyjęcie obllga- 
cyi w lombard będzie zależało od decyzyi dyrek­
tora oddziału. Uprzywilejowane ciągnienia, pole­
gające na 1 sowaniu z pośród ilości rozesłanych 
do sprzedaży a zaokrąglonych do miliona, oraz 
powtarzanie ciągnień wygranych, które padły na 
obligacye niesprzedane, zostały przedłużone do 
końca lutsgo 1921.

(t ). Ceny buraków. Komitet ekonomiczny 
Redy Ministrów uchwalił w listopadzie ub. r. 
podnieść ceny buraków cukrowych dla plantacyi 
znajdujących się na lewym brzegu Wisły i byłej 
Dzielnicy pruskiej na 130 Marek za 1 eetnar 
m tr;czny, zaś dla plantacyi na prawym brzegu 
Wisły i dla całej Galicyi na 160 Marek za ce» 
tnar metryczny.

(t ). N iem cy o naszej przyszłości ekono­
micznej. „Bó/sen Courier*, jedno z najpoważ­
niejszych ekonomiczny, h pism niemieckich, pisze 
o przyszłości ekonomicznej Polski, jak następu­
je: N ie ulega wątpliwość', że z pośród wszyst­
kich państw, utworzonych w czasie wojny świa­
towej, Polska w znaczeniu ogólno-europejskim 
zajmuje pierwsze miejsce dzięki swym natural­
nym bogactwom, wrodzonym zdolnościom i swe­
mu rozwojowi przemysłowemu, z czem musi się 
liczyć zachodnia Euro,-a. Kapitały zagraniczne, 
ulokowane w polskich przedsiębiorstwach będą 
ogniwem, łącz^cem Europę zachodnią z Polską, 
która będzie dostarczać surowców, wyrobów 
przemysłowych i produktów rolnych.

(t ). Eksport -Rumunii. Wedle sprawozdań 
urzędowych wywieziono z Rumunii w czasie od 
1. września 1920 r. następujące ilości towarów 
w wagonach: kukurudzn 17 tysięcy wagonów,
jęczmień 14500, owies 331, żyto 731, pszenica 
1, mąka pszenna 6 i pół, nafta 8.694, benzyna 
3.821, oleje mineralne 906, ropa 350 wagonów. 
Jeżeli przyjmiemy wartość kukurudzy i jęczmie­
nia tylko po 25 tysięcy iei, a benzyny po 30 
tys. lei za wrgon, dojdziemy do wyniku, że je­
dynie te trzy artykuły osiągają wartość miliarda. 
Cyfra powyższa powiększa się oczywiście wsku­
tek wartości nnych artykułów eksportowych.
m  t , ę u m t H B B a
je staropolskie z-ageny i zagłówki, za wszystkie 
zniesione służebności, za udział w  gruntach współ 
nych i w  pastwisku gminnem, które zostały przy 
reformie zniesione, jeden ekwiwalent, do którego 
dołączono udział z^grunttt dworskiego. Tą drogf 
Poznaóczyk osiadł na nowdezesnem gospodar­
stwie.

Napoleon Wielki, świadomy łatwości oshtgl- 
nia zdumiewających sttkicesów przy bezwzgłęd-, 
nem użyciu celowej metody, zreformował rady­
kalniej i gruntownie] plan ulic i zabudowań Pary­
ża. Na gruzach kamienic f wtl umyślnie rozwalo­
nych w  wielkie] liczbie otworzył drogi 1 wotoa 
przestrzeżenie. Bez ted regnlacyl byłby Paryż 
nieciekawem miastem dla obcych jak np. Warsza­
wa dziś. Dzięki reformie napoleońt&iei ]esż i bę­
dzie Paryż jeszcze długo pierwszym miastem 
świata, mimo gigantycznego rozufoju innych sto­
lic większych od niego.

Na początku 20 wieku stworzył genialny Sta 
łypin w  Rosyi wiele nowoczesnych osad. Między 
Kamieńcem Podolskim a Płcskłrowem niedaleka 
historycznych Jarmuliniec odbijaóą od innych tk 
kraińskich wsi, rażących swem barbarzyństwem, 
europejskie osady stworzone drogą reformy rol­
ne). -

To co zdziałał Prusak) na ziemiach potsidHi 
na początku 19 wieku, a Rosy anin na polskiej da­
wnie] Ukrainie na początku 20 wieku, to Jest w y ­
ko nałnem dla Polaka w e własnej Ojczyźnie dzi­
siaj!

Jako wieczyste świadectwo dziejów sterczą 
nieliczne wsie stworzone w  dobie str łyp!new­
skiej reformy w  odmęcie tysięcy pierwotnych wX 
ukraińsk eh, w  których doszła do skutku w  kjBn 
lat później reforma roto a bolszewicka. Nawet 
zwolennik b Iszewizmu nie zaprzeczy, że w  tym 
wypadku reforma późniejsza byto krokiem wsieer 
wobec wcześniejszej stołypinowskiej.

ĆD. n.) Karo] Szuszkiewicz.
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Wyjaśnię..ia i po « w spraw _ich
ogiostt fif liupełi bej Jatni s

Adminlsłraeyi, Lwów, Sokoła O G Ł O S Z E N I A
ODDZlAL 1. OCiLOSZ.JTĄi 

(otwarty przez cały r)zia i do gj-lr- 7 
wieczorejn bez drzirwy.

I luAUKA I WYCHÓW Alf II
Słuchaczka Un. . ir-ytetu aieia lelceyi. Z ikrea 8 ki. 

gimnazj Spec|.: (raicuki, matematyka, lar aa. U  k e 
go 6, I. p., oc 3—5, 8345

FCtfDY fPHACł n
\sp rant farirncy; z rozjnczętą praktyką, rdemobilizo- 

w»ny, poszukuje po ndy w aptece na pr&wincyf Broc 
heim, Przemyśl, Sip.b.'i>a 13. 83j  4

F lrri" Food W.łowa la , mezun n, po-uk.ja pan -y
biurowe), obzmjoraionej z - r wadzeniem ki.ąg 8351

Wdow iec samotny, poszukuje inteligentniej «zej bezd: « 
tnej osoby w średn rr w oku do zajęci i ai s go  pu 
darstwem domowym. Z łoszemi u pani Katarzyny Ł
gockiej ul. Gl-boka ' 5, L p. 835!

I lUPIfC, CPRZEDAl, ZAMiiAA I
Papiery, staro akta, kup: e Fabryka Papieru Fujna 

Bliższa wiadomość Sewer, Krai Ckich 8. oJwt)

Suknia wieczorowa ,edwabna, biurko mą*' Je oi cechów 
do sprzedai. Badnnich 9, psrter na lewo. 7floszeni 
miedzy 3 a 4. 834o

lardzO  piękną kamień.cę z największym komfortem 
koło F’ar- u, za 2 miliony Mk., sprzeda Marczyński, 
wałowa 2. 834'>

I MiŁSZKfNfcA, LOKAL9, SULLlłł
Bali wi-kszej z ubskacyrmi bwCznemi w śródmieściu po­

szukuję za dobrym czynszem, F< redniets o wynagro­
dzę, Zgłoszenia pod .Sala" do AJm. 83 14

P ó t  wagonu opiła daję za wyszukanie mieszkania 
składającego się z 2—8 pok z kuchnią. Zg ol ze a 
do Adm. pod .Stare Sioło 18*. 8326

LoLaln na magazyn blisko śródmieście poszukuję aDo- 
roteum*. Sapiehy 31. < 83 3

Jeden pokój Jcawalerala prozny przy -U. I stened Jo 
wyna ęoia. Marczyński, Wałowa 2 8347

I ZGUBIONO  — ZNAL5Z! ON O I
Zgubiono dwa kluczyki złączone zawiaau r vy okolicy 

Pasażu M Iko asch Znaleźć, otrzyma 200 Mk. Syndy 
kat, Bielowakiego 4 83 9

,k końcem grudnia 1920 zgubiono indeks prawniczy na 
nazwiako Kedej vrsl Antoni. Znalazca zechce za wy- 
nagrodzeniem zł żyć w Adm. ,G j ł  Wiecz.* 8352

I RCZ:tAIT!
Zamiast nai ‘J»k  metalowych (kapsli) opaski na 
1 flasz1,!, oraz wszelkiego rodzaju etykiety wykrnuju li- 

tografia A. Ancrejczyna, Lwów, Mi :hata 4. 8334

Fabryka Korków, Ormiańska 12. 6866

II zapomocą gorące- 
'M  go P O W I E T R Z A

POLECA : GZÓWNY SKŁAD KAW Y I HERBATYJÓZ£FA HUSILA, Lwi) 7, Batorego 3Ł 216

Szkło okienne
w i  f o u o w o  n o  c e n a c h  f r b r y c s n y c h

p.jioea z rycht dostawą 77S)l
Aśs O L I*  L .H 1.' L..ICitł , Hu.townia sziia okiennego 
załośme w rokn 188', Kra^o w-Podgurze. — Aurea te1 . 

„Probus", Kraków 14,

C Z A S I E  !

Ilenwiaj Sn'd priteiclra iBHiti. kaszlom 
koklisin, Kało® i zapâB!em mknęli

GBftEUŁKl R lim flM A
(Gra^ules sulphorlł aurati benzolnat)

pnbi UkiratbijpT* }B.m Ap.'. Kowalski.
W WARSZy VI c k ii doz i. 350:

Sprzedaż i/ «pto\ach i składach apteeznyeh. — 
Sposób użycia dołąi zony do każdego pudełka.

'  P B B s n r s ń B n
® jak: śledzie zwijaue, ir ar ■’ iio- 

wane, bałtycKie i moskale
dostarcza po najtańszych cenacfi

„O  S T  R Y G  A “
F.ibrrka konserw  r y b a c h  

w Oświęcimiu. 8264
Ś l EfyZiE wodzone 1-a z dostawą natycnmiasuową.
3 iklingi o d  d .  1 5  styczna DO c.nuch codzicrnych.

/ — » — ™* 
K A W Ę ńi

■

iol
v ;

CODZIENNIE <v .*!E!0 PA LO N A  
Zh POMOCA G^ nnCEGO  PO - ■  

W IETRZĄ F ó LkC A  6243
H a n d e l  K h a b a t y  i K a w y

K *  JN2M RIEJLA
W E LWOWIE, RUTOWSKIIGO 3.

IBBI

3
Fi

IIIb

j
WTaftBn roiti de M i

x prawem wywozu, zaraz d O  d O S ta rC Z M il 3, 
free Oderberg, 8302

Dr. L. świnka. Prare-
S m lC D O lir , P r e s « lg a s s 4> 13, (G zechosłowucya)

NIKROCid nalszelł.
Można go nebyć ptd dawnym adresem. 8317

P!E»WtZY K « U  WYKUB
LISTEW HA R A N Y
W I LWOWI3, P t  B lLC^JfW  CflO L. W.

naprzrciw kotcioła św. ,E'r. iety. 8086 
POLECA SIĘ BOGATY WYKÓR RAM DO 
WSZELKIEGO P0 ÓŻAJU 3BRĄZÓW I FO- 
TOGRAF1I. 3FRZE At  [JURTOW ^A I POJE- 
rY N C Z \  PC CENACH KONt< URCNCYJN* CH.

?IELEGII3.WAHię=
tery. włosów, binstu, _ według najnowszych wskazań 

kosmetyki wykonuje się w 6109
„ T  rl. V  KOC ~JA L 7- 

) y n V  b¥.lLaJ w (Warszawsuie m unienra).

PRZECZYTAJCIE
N JU lW IELSZY  NUM ER

SZCZUTJES
to najpoczytniejszy dziś 
tygodnik satyr, w Polsce

S ZC ZU T E K
to n i ezawis ł y  o rgan  
s a t y r y  p o l i t y c z n e j

Prenuir er^ta mies. . Mk 26 
Pren. mi es. i  dosias f  »  
Numer pojedynczy • .  8

Do n,bycia w Admlnhtr ityi 
nL ok 'ła  4 oraz «rewsry>t- 
kich rafikach 1 binrach dz n.

ZŁ071>,
SRE.BR.O,

F R Y Z -A N T Y
i t. p. kupuje po najwyż­

szych cei c'
Strcitfe ld ,
seg>rm strz 

BRA M \ Andriollego IR  
WehoJ od Rynka i ulicy 

Rutowskiegoi 
Wszelką rr.bote zef-armi­
strzowską i jubil. uskute­
czniam wnajkrót. term ic 
i pid gwarancyą. 8256 
as -sam m . m - m m-ts

FA BA YC ZN Y  SKLnD  P A P iE R U
* 11AMÓZL INSLICHT

W ie d  t ń -  K r -a k u w —W a r s z a w a .  
Centrala: 11 ledeA I. Bauernmarkt 19.
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